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Zwydęzkie f s PolsK1®

Wspaniała sukcesy kontrakcji na Pomorzu. Odzyskanie Ciechanowa. Armja bolszewicka w przededniu osta
tecznego rozgromu. Wróg coia sią w nieładzie. Świetno operacje wojsk frontu środkowego. Odzyskanie Brze
ścia. Olbrzymia ilość jeńców i zdobyczy. Krwawe porażki bolszewików pod Lwowem. Bohaterstwo ludności

cywilnej. Barbarzyństwa bolszewickie.

I s s i i a t  M a  M b p
x dnia 20 sierpnia.

F root północny« Haszaa 
fcontr a k cja  nu P om orzu  d o -

ircowssisita do ędzyokan ia  
Wodnicy i ESowcga ES.asia.

W Walkach pod Brodnicą nieprzy
jaciel stracił do 400 zabitych. Przy
chwyconych na współdziałaniu z bol
szewikami Niemców w  liczbie 8 roz
strzelano. W rejonie Płocka, po w y-  
paroiu nieprzyjaciela w  pcryferji 
miasta piechota nasza w  pościgu za 
nieprzyjacielem dotarła do linji Stro- 
żew —  Copowo biorąc jeńców , oraz
9 karabinów maszynowych wraz z 
amunicją. P r /y  obronie przyczółka 
odznaczył się dowódzca przyczółka 
major Mościcki, oraz ludność cyw il
na, która z całem poświęceniem  i 
bohaterstwem brała udział w  w al
kach ulicznych, ponosząc znaczne

Ksmoniht Toruń ki.
TORUŃ 20 sierpnia. (PA T ).—  

Komunikat obozu warownego To
ruń. W związku z pomyślną sytu
acją na głównym  froncie ofensywna  
nkoja na Pomorzu postępuje w szyb
kim tempie.

Dnia 18 bm. po południu, po 
zaciętej w alce z bolszewikami Go
lub i Dobrzyń zostały obsadzone 
przez oddziały załogi toruńskiej. W 
nocy tego sam ego dnia naszo od
działy, wzmocnione przez posiłki 
wielkopolskie zajęły Brodnicę. Akcja 
nasza rozwija się na Liczbork i 
Nowe-Miasto. Lotnicy toruńscy ob
rzucali obozy nieprzyjacielskie pod 
Lipnem bombami z bardzo dobrym 
skutkiem.

Dowódzca obozu w arownego  
(—) Hauser.

Siczspl? «'/alk w psł&dnioweni centrum
LUBLIN, 19 sierpnia (PAT) —  

Sekcja polityczna prasowa oddziału
II dowództwa frontu środkowego 
komunikuje. Dnia 19 jedna z dy
wizji legjonowyeh po krótkim boju 
zajęła Lożice. Nieprzyjaciel w yco
fuje się  nadal w  popłochu na Dro-

straty. Po odwrocie bolszewickim  
stwierdzono nieludzkie znęcanie się  
nieprzyjaciela nad ludnością i jeń
cami. Wśród ofiar barbarzyństwa 
bolszew ickiego znajdują aię 4 sani- 
tarjuszki.

W rejon ie  C iechanow a  
o d d zia ły  n a s z e  o d n io sły  sz e -  
rtjj poważrtjfds su k c e só w  
ła m ią c  o a ta ie c sn io  gnspoa  
w anęgo  tam  p rzeciw n ika .

ESJioato C iech a n ó w , k tó r o  
p rze d  p a r o m a  dniam i zm u 
sz e n i  tyHśniijf o p u ś c ić  z o 
s t a ł o  p o n o w n ie . o d z y s k a n e .  
¥i1 z*»iązfeu z  p o w y ż s z y m  
s y tu a c ja  tarojisfc b o l s z e w ic 
k ich  o p e r u ją c y c h  na ¡prze» 
s i r z s n i  p o m ięd zy  W i« ła  a  
g r a n ic ą  n ie m iec k ą  s t a je  n i ą  
o o r a z  b a rd z ie j  krytyczną*  
Oddzi ł y  n a s z e j  pies ra re j  
arntji ś c ig a j ą  n ie p r z y ja c ie la

w y co fu ją ceg o  a ię  w  b e z ła 
dzie w  kierunku na O strów .

Front śro d k o w y . Z w y
c ię sk a  o fe n sy w a  w o jsk  fro n 
t u  śro d k o w eg o  ro zw iia  s ię  
św ietn ie . Dnia 19 b. r?. o g. 
22  od d zia ły  3 -ej dyw izji le 
g ion ów  w k r o c z y ły  do B rze
śc ia . W schodnie fo r ty  już  
z o s ta ły  obaadzone.

W Drohiczynie w zięto do n ie
w oli sztab 17-ej dywizji nieprzyja- 
cielskiej, oraz część sztabu 8 i  27 
dywizji. W szystkie dowództwa z 
najwyższym uznaniem podkreślają 
w ysoce obyw atelskie i patrjotyczne 
zachowanie się ludności cywilnej 
św ieżo wyzwolonych terenów.

P o s z c z s g ć ln a  tassie p rzy 
p r o w a d z a ją  c a ł e  parfcje j e ń 
có w  w a lc z ą c  sk u teczn ie  
w  ra z ie  n a p o tk a n e g o  c p o r u ,  
L iczba jeń ców  w z ię ty c h  w

hiczyn. W zięto 6000 jeńców  i 
znaczną ilość materjału wojennego.

Grupa majora Jaworowskiego  
zajęła Mordy biorąc 100 jeńców  i 
w iele  taboru. Ludność cyw ilna w y
łapuje się kryjących po lasach roz
bitków bolszewickich.

W rejonie na południowy za
chód od W łodawy wyłapuje się roz
bitków 58 dywizji sow ietów . Na 
wschód od Chełma oddziały nasze 
wyrzuciły nieprzyjaciela ponownie 
za' Bug. Ogółem zdobycz naszych  
wojsk w ciągu ostatnich 3 dni w y
nosi okoio 10,000 jeńców  1500 w o
zów z mateFjałem technicznym  i 
prowiantem, 32 działa. 112 karabi
nów maszynowych. Jest obliczenie 
zdobyczy niezupełne ponieważ brak 
meldunków w  tym względzie od nie
których oddziałów. W edług otrzy
manych wiadom ości bolszew icy na 
Białej Rusi i Ukrainie mobilizują 
ludność męską i natychm iast w y s y 
ła ją  na tront. Wśród św ieżo zmo
bilizowanych przysłanych na front 
szerzy się ogromna dezercja. Z po
wodu ostatnich walk stan liczebny  
pułków sow ieckich bardzo niski. Na
strój naszego żołnierza doskonały.

Powstanie na Ifłach bolszewickich.
LWÓW 19 sierpnia (PAT). Ga

zeta lw ow ska podaje; Na całej linji 
Dniestru wybuchło pow stanie po 
stronie ukraińskiej, w yw ołane re
kwizycjam i koni, zboża oraz mobili- 
zaoją ludności męskiej do 88 lat. 
Pow stanie ma charakter żyw iołow y. 
Ukraiński 361 pułk bolszewicki w  
Tyraspolu przyłączył się  do powstań
ców.

Prasa francuska s mgzycfi zwyclęstah.
PARYŻ, 20 sierpnia. (PAT) Havas. 

„Journal de Debats" wyraża radość z 
powodu zwycięstw odniesionych przez 
Polskę, które będą miały zbawienny 
wpływ na ogólną sytuację polityczną. 
Dziennik uważa jednak, że aby dobro
dziejstwo tego polepszenia nie poszło na 
marne, Polacy muszą odczuwać, iż za
chód, którego sprawy bronią, nie jeai 
obojętny na ich los.

Obowiązkiem zasadniczym soju
szników jest przeszkodzić temu, aieby. 
obrona Polaków była sparaliżowana przez 
zarządzenia osłabiające jej siłę. Sprawa 
amunioji musi być natychmiast jasno 
postawiona. Mocarstwa muszą przedsię
wziąć wszelkie środki, aieby swobodny 
przewóz jaj do Polski byi zapewniony.

ciągu  dni o sta tn ich  w z r o s ła  
da 13,000.

W rejonie Hrubieszowa oddziały 
nasze powstrzymują napór występu
jącego aktywnie przeciwnika.

F r o n t  ssełudmowyg Na od-
oinlru północnym nieprzyjaciel po
suw a się  ostrożnie naprzód, dążąo 
do opanowania Bełżca.

Pod Lwowem wojska broniące 
miasta ponownie zadały dotkliwą 
porażkę armji konnej Budionnego. 
W świetnej szarży kawaleryjskiej 
pod Kulikowem oddziały pułk. Rumia 
zarąbały parę szwadronów nieprzy
jacielskich. Również pod Pikułow- 
cami zręcznym manewrem nocnym  
zdołano otoczyć w iększy oddział 
Budionnego zmuszając go do pod
dania się.

Na południowym skrzydle spokój,
O przeprawę pod Mikołajewem na 
Dniestrze walka w  toku.

naczelne Dowództwo— Sztali senernlns.

Odazwa Naczelnika Pansfaa.
(Od własnego koresp.y

WARSZAWA, 20 sierpnia. Na
czelnik Państwa wydał odezwę do 
ludności terenów oswobodzonych od 
najazdu bolszewickiego, wzywająo 
ją  do walki z uciekającym wro
giem.

Ameryka polska z namil
BAZYLEA 19 sierpnia (PAT). Di!s- 

gaci 4 miljonów Polaków amerykańskich 
zorganizowali przeszło w 100 nńastich 
Stanów Zjednoczonych wielkie zgroma
dzenia. Wselki nikładca amerykański po
chodzenia polskiego oświadczył, iz Pol
ska zwalcza dziś wroga, który grozi za
gładą cŁłerau świata. Wskazał on ra to, 
źe Ąraeryka była pierwarą, która olicjał- 
nte oświadczyła się za niepodlegioś:ią 
PolsK

Kilitarjzacja psiisjl.
(Od własnego koresp.).

WARSZAWA 20 sierpnia. W„ Dzien
niku Ustaw“ opublikowano rozporządze- 
pie Rady Obr. Państwa o militaryzacji 
Policji Państwowej.
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H s c  wypadków na Górnym Śląsku.
■Wiadomości z Górnego Śląska 

głoszą o zorganizowanej akcji robo
tniczych tłumów niemieckich prze
ciw  Polakom i Francuzom.

Ruchawka ta, nosząca wszelkie 
»namiooa zorganizowanego sprytnie 
powstania niemieckiego, przybrała 
tak znaczne rozmiary, że nawet 
wzmocnione oddziały wojsk koali
cyjnych nie są narazić w  stanie 
poskromić butnego pnisactwa, roz
zuchwalonego doty cli czasową łago
dnością Komisji koalicyjnych na 
Śląsku. Jest rzeczą zastanawiającą, 
te  dotychczasowe wybryki niem iec
kie na Górnym Śląsku skierow yw a- 
*o były zawsze tylko przeciw Pola
kom, • w  stosunku do Francuzów  
Niemcy naogół zachow ywali się neu- 
tralnio, choć i w  tym wzglądzie nie 
brak było wykroczeń pojedyńczych 
przeciw wojsku francuskiemu. Dziś 
rola się  zmieniła. Napady skierowa
ne zostały przeciw załodze francu
skiej, która musiała staczać z uli
cznymi bandami niemieckiemi wprost 
iormalne utarczki. Polała się naw et 
krew żołnierzy francuskich. To zu
chw ale w ystąpienie niem ieckie na 
Górnym Śląsku stoi n iew ątpliw ie  
w związku z projektowaną akcją 
niemiecką na wypadek dalszego 
zw ycięskiego posuwania się  bolsze
wików. Bo już dziś nie ulega w ąt
pliwości, że między bolszewikami 
a Niemcami istniało porozumienie 
w  sprawie wspólnego działania naj
pierw przeciw Polsce, a następnie 
przeciw koalioji. To, co się działo na 
Górnym Śląsku miało być niewątpli
w ie  przygrywką do dalszych dzia? 
łań. Akcja, rozpoczęta na Śląsku, 
znalazłaby oddźwięk w Prusach 
Wschodnich, a następnie przeniosła
by się  w razie korzystnych warun
ków na polskie Pomorze, a naw et 
i w Poznańskie.

W szczęcie krwawych awantur 
przy pomocy zakonspirowanych band 
wojskowych uiemieckich przeciw  
Polsce byłoby na rękę i bolszewi
kom i ich tajnym sprzymierzeńcom  
Niemcom. Plan był obmyślany spry
tnie, a w  razie powodzenia —  mógł 
»wrócić Niemcom utracone trakta
tem wersalskim  ziemie polskie, mógł 
doprowadzić do ponownego rozbioru 
Polski t

Takie jest ogólniejsze znacze
nie ostatnich awantur niem ieckich  
na Górnym Śląsku. Miały one jed
nak jeszcze cel inny: Oto zbliża się  
termin plebiscytu, widmo oderwania 
Śląska od Rzeszy niemieckiej i  przy

łączeni* do Rzeczypospolitej Polskiej. 
Zeby temu zapobiec Niemcy chcą 
steroryzować ludność i zmusić gw ał
tem do głosowania na listy niem iec
kie. Słowem Niemcy chcą powtó
rzyć to, co już z tak w ielką dla s ie 
bie korzyścią zastosowali na War- 
mji i Mazurach.

Zwycięska jednak ofensywa pol
ska pokrzyżowała piany niemiecko- 
bolszewickie. „Zwyoięski“ odwrót 
bolszewicki przeszkodzi spełnieniu 
się marzeń odwetowych niemieokich. 
Rjąd niemiecki niew ątpliw ie w ystą
pi poraź nie wiadomo który z de
klaracją neutralności wobec stron 
walczących, karygodne wybryki 
tłuszczy niemieckiej na Górnym Ślą
sku będą zwalone na karb żyw io
łów niepoczytalnych, jak to już było 
niejednokrotnie robione. I bądźmy 
pewni, żo w  miarę naszych powo
dzeń, Niemcy będą się  staw ali ukła
dniejsi i zgodniejsi i będą podkre
ślali z większym  naciskiem potrze
bę lojalnego wypełnienia ciężkich  
warunków traktatu wersalskiego.

Jak się ma jednak zachować 
ogół polski wobec wypadków na 
Górnym Śląsku? Trzeba w reszcie  
zrozumieć, że Niemcy uznają i mają 
•szacunek dla siły. Naród polski nie 
może, okazuje się, liczyć tylko na 
wojska koalicyjne. Ze strony pol
skiej mual być zorganizowana sa
moobrona. Gwałt musi być odparty 
gwałtem . Nasza miękkość i ustępli
wość przyprawiła nas o stratę War- 
mji i Mazurów, czyż i teraz chce
my z tego samego powodu postra
dać Górny Śląsk? Dziś — przyznać 
trzeba —- całe społeczeństwo zajęto 
jest w yłącznie sprawą najazdu bol
szew ickiego. Gdy się rychło —  da 
Bóg — sytuacja na naszą korzyść 
w yjaśni —  musimy wzmocnić nasz 
front • śląski. Rozpoczęta gorliw ie  
akcja musi być nadal prowadzona 
i nie powinna ani na chwilę osła
bnąć, bo w róg niem iecki czuwa i 
sprytnie wykorzystuje każde nasze 
zaniedbanie. A chodzi o rzecz w ie l
ką, bo zjednoczenie z polską Macie
rzą odwiecznie polskiej ziemi ślą
skiej, o w yzwolenie z pod ucisku  
niem ieckiego naszych braci Śląza
ków, nadto o pozyskanie dla nasze
go przemysłu niezwykle korzystnych  
terenów, obfitujących w  nieprzebra
ne skarby mineralne, aprzedew szy- 
stkiem w  w ęgiel.

C :. o s z.

Z pobytu bolszewików w Radzymi
nie poda|ą charakterystyczne szczegóły, 
godne upamiętnienia w kronice .-bohater- 
skich czynów* czerwonoarmlejców. Dzicz 
bolszewicka zajęta miasto. Rozlała się 
tłumem zgłodniałych, obdartych marude
rów po wszystkich kątach miasteczka, 
wtargnęła do domów zamieszkanych, by 
żądać jadła i napoju, rozbiła mieszkania 
opuszczone, niszcząc tu wszystko i ruj
nując z niesłychanym sadyzmem.

Jakaś grupa żołnierzy bolszewickićh 
stanęła pod pomnikiem Kościuszki i za
częła się zastanawiać, coby uczynić z tym 
w granicie kutym bohaterem narodowym.

„Eto kto rolskij heroj*? pył*|i lud
ność poiską, która zbiegła się u stóp po* 
mnika bronić tej pstejotycznej ozdoby 
miast».

„Zrabać jewol* rozległ'się glos kul
turalnego {Ĥ utera sowieckiego ładu.

Ale »  *łJry r̂ romadtoną ludnością 
znalazł kioi sprytniejszy.

,To posłcilr pierwszego pohfrfego 
tiwoWcjtmisty, iióiy w cbłopskiej

• **

nie zrobił pierwsze w Polsce powstanie* 
—rzucił mówca zdyszanym głosem.

—,A rewolucjonet? Krestjanskij re- 
wolucjonei? spytali żołnierze bolszewiccy.

„Di, da, da“, wtórowała ludność z 
pośpiechem. To przekonało czerwono-ar* 
miejców. Pomnik pozostawili cało, sza
nując pam»pierwszego rewolucjonisty“ 
w Polsce.

W kołach mi?8zkańców Radzymina 
opowiadano mi, że w sobotę po poł. przy
jechał do Radzymina automobilem wyso
ki dygnitarz bolszewicki. Był odziany w 
angielskie freneb ubrani?, miał ns ramie
niu i na czapce wielką złotą gwiazdę bol
szewicką, a na ka b łąko waty ro nosie bi
nokle.

Ludność rozpoznawała w obcym no
wego cara Rosji—JLcifee Tfockiefco .Ni- 
czalnyj komaudir* Trockij rojecnał auto
mobilem na pozycję w otoczeniu wyż
szych sziabowcó*- *rmji rosyjskie?, pc-
C.e<3 na ryaku w fi-łUzy-niaie adbył »cer

cie* z wyższem oficirstwara. Obok Tro
ckiego stał Ba rynk» wysokiego wzrostu 
mężczyzna, o typowej formie i postawie 
nicml«cRi*go jnnkra, w uniformie oficera 
praskiego z pułkownikowikiml galonami 
i w pruskięj pickelhaubie na głowie.

Ten sztabowiec niemiecki w rozmo
wie z przypuszczalnym Trockim, rozwinął 
mapę Irontu pod warszawą i wskazując 
parokrotnie ni pewien pa akt krzyczał kil
kakrotnie z naciskiem:

„Das muss man nehmenl Das muss 
mani”. Był to zdaje się plan genialne
go ataku u? Warszawę, do której Trockij 
miał wjeebsć ttyn»hlnle w niedzielą.

Bolszewicy tak óalęce pewni byli 
sukcesu w walkach o Warszawę, ie w 
roaJcazach do ■ poszczególnych dywizji i 
pułków, już byiy wyii»czoaa koszary, 
które dany pułk ma zarąć, u oficerom wy
znaczono hotele na kwaterą.

Na placu Saskim miała się odbyć 
rcwja wojsk swa, pedezss której Trockij 
wraz z oiiceraral i dtlrf&tami sowietów 
rosyjskich, oraz w obecności komunistów 
.poteklch*, Radka, Mireblawskiego i Dzier. 
ży&skiego, miał proklamować w Warsza
wo polski rząd sowiecki, o czem za po
mocą radjoteiegiamów miały być uwiado
mione wszyatki« rsądy w Europie. Na 
szcząście przedwczesne nadzieje bolszewi
ków rozwiały się jak sen.

Wojska nasze zajęły Radzymin w 
niedzielę pod wteczór, a już wpierw aze- 
są na Wyszków umknęli automobilami 
niedoszli tryumfatorzy „zwycięzcy" War
szawy.

Go mówi Trockij 
o sowdepji.

Na jednem z ostatnich zebrań ko
mitetu sowieckiego w Moskwio dn. 12 
bm. TtockiJ-Bronstein wygłosił niezwyk
le charakterystyczno przemówienie o 
położeniu wewnątranom w sowdopji.

Położenie sow. Rosji— mówił Trockij
— jest w wysokim stopniu krytyozne. 
Ukrady Krasina w Londynie nie dopro
wadziły do żadnych rezultatów. Bat*n- 
ta przygotowujo nową pomoc polskim 
„białogwardzistom“. Tam odsyła się 
Wielkie zapasy artykułów spożywczych, 
broń, armaty, tanki, umundurowanie. 
W  wiolu krajach np. w Danjl organizują 
e!q oddziały ochotników na pomoc Po
lakom.

Jeżeli idziemy naprzód — mówił 
Trockij — to tylko czasowo. Dlatego 
nałoży nam się śpieszyć ponieważ przyj-, 
dzie nam cofać się. U Polaków tak wie
le rezerw, żo naszo zwycięstwa mogą 
zarówno ile  skończyć się, jak  i nasze 
porażki.

Armja Wrangla postępuje ze wzra
stającym uporem. Szeregi jej ciągło 
zwiększają się, ze wszystkich stron zle
wają się ruscy białogwardziści.

Si4a polskioj armji wzrasta, w jej 
ezaregi wstępują tysiące ochotników, we 
wszystkich miastach urządza się olbrzy
mie manifestacje za wojną. Należy pa
miętać, żo dla Polski walka z nami — 
to walka na życie i śmierć i że ona nie 
złoży broni do ostatniego tchu.

Polacy komuniści zawiedli nadzieje 
’j sowietów. Ich strajki nie udają się, oni 

nio mają siły i wpływów, daremnie stra
ciliśmy wielkie sumy na agitację w Pol
sce. Socjaliści innych partji podtrzy
mują polską armję.

Chociaż obecnie przed nami zbiór 
zboża i zasiewy, jednakowoż zwlekać 
nie czas. Wszystko dla czerwonej armji 
chociażby głód ciorpiały ich żony i dzie
ci. Wszystko zboże powinna otrzymać 
armja. Powinniśmy okazać w tem jak- 
największą bezwzględność. Jeżeli chło
pi nie usłuchają, spalimy im chaty, żo
ny i dzieci zgładzimy. Chłopska Rosja 
przestanie egzystować tak, jak  przestała 
istnieć Rosja kozacka." Wszystko zni
szczymy do szczętu. Rosja musi być 
komisarską.

•• ■ S>

O zbiórkę metali na cele 
wojskowe.

Z pewnych sfer społeczeństwa miej
scowego zwrócono się do D-twa M asin 
z zapytaniem, czy nie należałoby urzą
dzić zbiórki metali półszlachetnych na 
potrzeby wojska.

Witając inicjatywę powyższą s naj
większą radością D-two M asta zwraca 
ais s prośbą o jej rozwinięcie do wszy
stkich kół a&oło tedatwa mielącowcao.

Państwowa Szkoła WiSłaan* 
nicza w Łodzi, Pańska 115,

Z WYDZIAŁ A MI i
p rię th a ln iez^ m , tfcas&inij 
fsc b ia r s lio  - k oń szo lm -  
o z y m  i m sflhanicsnyna.

Zapis kandydatów na kurs I so 
świadectwami z ukończenia 4-ch klafl 
szkoły średniej lub z ukończenia 7-iu 
oddziałów szkoły powszschncj, przyjmu
je Kancelaga Szkoły codrdemuo, prócfl 
niedziel i świąt, od godziny 10 rana do 
12 w połudBfs.

Egzamin sprawdzający z język» 
polskiego, historji Polski, algebry, gjo- 
motar/i 1 rysunków wolnor$csmyoh odbę
dzie się w końcu sierpnia r. b.

Dyrektor Szkoły; A. TrejatlOWSkl.

Wszystkie metale półszlachetne aą po* 
żądane i składać je można w drobniej* 
szych Ilościach w oddziale 1. D-twa 
Miasta Sienkiewicza JS& 24, o Ilościach 
większych zaś zawiadamiać powyższy 
oddział ustnie lub pfeemirio, Celem za* 
brania.

Przy sposobności zaś przypomina 
się, że etoeownie do obowiązujących *8* 
rxąd*eń M. S. Wojak. (Nr. 361 Z. W. IV 
Szt. Nr. 61637i066 am. I Inne) wszelki 
szmale metalowy pochodzenia wojsko* 
wego nia wyłąazajac szmelcu żelaznego 
a więc łuski, szlaki I odłamki poci' 
sków armatnich, paski miedziane, części 
palników, kule karabinowe, ssrapnelo' 
we i t. p. winien być przez posiadaczy 
zgłoszony, poczem zostanie wypłacona 
stosowna pramje, w przeciwnym rssia 
podlega konfiskacie bez wynagrodzenia*

Zbiórka ochotników 
do S. O. na m. Łódź,
Komenda Straży Obywatelskie! nS 

m. Łódź wzywa wszystkich bez w y j ą t h u  

ochotników, zapisanych do S. O. na m> 
Łódź  do gremialnego - stawienia 3iq 'f 
niedzielę, dnia 22 siarpnia punktualnie
0 godz. 1 i rano w parku Zródtiaka, przy 
Wodnym Rynku. Wezwanie powyższo 
dotyczy jak ochotnikw, »aplsanych W 
Biurach Zaciągowych S. O. tak l tych, 
którzy objęci są wykazami Stowarzyszeń
1 Związków.

„ —O

Kalendarzyk.
Dziś Josany • 
Jutro Jacka
Wschód słońca, 
Zachód „
Wschód księfyca 
Zachód „¡i

4 m. 63 
7 m. 11
1 m. 36 

10 m. l9

Z źgcla or&nizsejl u. P. 8.
B & oznośó! D zie ln ica  G órna

zwołuje zebranie wszystkich dziesięt
ników l przedstawicieli z fabryk na pa* 
niedzlałak 23 tlsrpnla, na godz. 7 wiec2- 
w Klubie przy ul. Kątncj 2. Spraw/ 
wążfi»-

Teatr, mazyka 1 szlaka.
, l a t e l l 0* a c j a  a  C h w ila  czy n u * .

.Dziś o godz. 9 wiecz. (punktualnie) 
odbędzie się w Sali Koncirtewej (Dzieln* 
181 odczyt dyr. A’eks. Zelwarowicia n* 
temat: „Inteligencja—a chwila czync*.

Akta?lny temat i osoba prelagcnt* 
wzbudziły wielkie zainteresowanie. Do* 
chód przeznaczono na rannego tałaic:**.

Bilety do nabycia w Lidze Â zd. (’ 
—6 pp.) nl. Przejazd i i księga/ni A* 
Strauch«, uL Dzielna nr. 12*.

Z miasta.
« » t r z y m a n i a  a k e j l  a r c r b w ik o w e i .

W myśl rozkazu M. S. Wojsk 
Sztab Oddz. I L. 14617-Mob. w strz f



T E L E G R A M Y .

Polskę obronili Polacy i tylko Polacy.
(W y n u rzen ia  g e n e r a ła  W eygan d £).]

mojo się  werbunek ochotniczek do
0. L. K. przy D. O. G. Ł. Łódi na 
e»aa nieograniczony.

Z b ió r k a  Z « l q i k n  V1rxol«ekl«QO.
Niezależnie od zapowiedzianej na 

niedzielę rano zbiórki, odbędzie się o- 
gółna zbiórka plutonów dzielnicowych 
Związku Strzel, dzić w sobotę, dn. 21 
Bierpnia o godz. 6 i pół wiooz. w parku 
Zródliska.

Ć w i c z e n i a  w » | s ! i « n t  su  8 .  0 .  
ma ra. t i d i ,

Plerwaze ćwiczenia wojskowe o* 
lotników 5tra;y Obywate's.iicl na m. 
Ł5 .ź odbędą sio w sobotę d. 21 sierp' 
nia r. b. o goiz. 7 wiecz. przy Wodnym 
Rynku w Sz..ole Policyjne}.

Worbuntk inwclldów.
Na podstawie zezwolenia Minister

stwa Spraw Wojskowych rozpoczął Wy
dział Wykonawczy Związku Inwalidów 
Wojennych Rzeczypospolitej Polskiej 
werbowanie inwalidów wojennych do 
iłużby wojskowej ochotniczej.

Koło łódzkie zaciąga swych człon
ków w lokalu przy ul. Gdańskiej (Dłu
giej) 67.

K tp n  ć m l a r o l  n a  p a ł h o r z y .
Począwszy od dnia 19-:o sierpnia 

weszła w ?ycte nowa ustawa o walce 
i  lichwą wojenną, zatwierdzona przez 
Sejm w dniu 2 lipca r. b. W myśl tej 
U3(uwy zaostrzono kar/ za lichwę a2 do 
konfiskaty całego maiątku, oraz kary 
śmierci. Łódzul Urząd Okręgowy walki 
z lichwą, oraz Jegu e-apozytury w Zgie
rzu, ŁęCzycy, Łasku, Pabianicach, oraz 
niedawno otwarta w Brzezinach, rozpo
częły już urzędowanie podług nowej 
ustaw y.

P a t r i o t y z m  r a h a ł n l S ł ®  f a b r y k i  
8 . KtflritbUr*.

Robotnicy fabryki K. Hoffrichtera 
isplsali na Pożyczką Odrodzenia 200,000 
luk. Z czynu tego bije jaskrawo poczu
cie obowiązku względem Ojczyzny i przy- 
kłaJ dia tych,—zwłaszcza z pośród sfer 
«ametnycb, — którzy dotąd pożyczki nie 
nabyli lub nabywają tekową w sumach 
nie odpowiada<ących ich zamożność.

Cześć robotnikowi polskiemu, który 
tak szczodrze składa na ołtarzu Obczyzny 
char«; zc twego skromnego zarobkn.

M i źoti.luria,
Zarząd dzielnicy Ziejcmej. NPR. wy

asygnował mk. 200 dla kefl. R̂ siństiiego, 
który poszedł do wo 8ka.

Pjiiiewai kol. Rcsińskl zrzekł się 
tych pieniędzy; przekazano je na rannego 
żołnierza polskiego.

T -w o  C s s p a o c a c o  K r z y i o .
Dnia l wiześoia wysiany zostanie 

do Genewy spis dotychczasowych człon
ków Gzerwontgo Krcyża. Wszystkie oso
by, które posiadają jeszcze książeczki z 
deklaracjami, proszone są o możliwie i 
Jaknajirędsze ich zwracanie.

Czy t o  p r a w d a ?
Aptekarze uchwalili złożyć na cele 

Obrony Narodowej Jadnodaiowy targ. Po
dobno niektórzy właściciele aptek odmó
wili złożenia tego datku. Stowarzyszenie 
aptekarzy powinno ogłosić nazwLka tycia 
patrjoiów.

U a u n ą ó  e s a m i ]  {¡tałiię s  u i l i l
W niektórych punktach ulicy Piotr

kowskiej, a wzdłuż całej ulicy Nowomiel-* 
«kiej i Zgierskiej trzeba przemocą zdoby
wać przejście na chodnikach.- Tysiące 
gieldziaży wystaje na clv<duikach, tamu
jąc zupełnie przejść e. Należy nakładać 
grzywny na wystających leniuchów poj 
chodnikach.

W jednym z miast Małopolski ko
menda miast* nałożyła erzywnę od 20— 
100 mk. na ch. mających ruch ulicsay. Grzy
wny te wcals pjttiiiie zasilają faa- 
dusze przeznaczona na Atniję Ochotniczą. 
Może i wład:e ?<5dzkie pomyślą nad usu
nięciem przeszkód tamujących ruch aR- 
etny z winy czarnej giełdy?

R a a s p r a e t i a w a n i o  k a r t o f l i .
(o) Na wczorajszym targu władza 

anów rozspreedaty około S.000 korcy 
ziemniaków pomiędzy ludność, po ćwiart
ce każdemu. Ponadto rozsprzadano po 
cenach maksymalnych pod kontrolą or-
«anów wykonawczych Urzędu wałki z 

chwą około 600 korcy ziemniaków.
P r z a j o o h e u y  p r z e z  t r a m w a j .

(k) Wczoraj o godz. 6 wieer. mo
torniczy tramwaju Nr. 105, S. Lichowski 
przy ul. Głównej przed domom Nr. 5 -. 
najechał na Stanisława Taczka (Miedzia
na 6) pracownika tramwajowego. T.. u- 
leęł obcięciu lewej aogi i złamaniu le
wej reki Pogotowie odwiozło go do 
Mpttal* pasy ulicy Dwarnoęygkiej.

WARSZAWA 20 sierpnia. (PAT).— 
W rozmowie z korespondentem francu
skim p. Genty o operacjach, które do
prowadziły do pogromu armji bolszewic
kiej znakomity generał francuski Wey- 

and, ezof sztabu generalnego marszał- 
a Fooha, wyraził niedwuznacznie swoją 

opinję o działalności naszego naczelnego 
dowództwa i generałów polskich.

Generał Woygand powiedział:
„Wspaniałe zwycięstwo polskie po

ciągnie za sobą konsekwencję o nieobli
czalnej ważności dla sytuacji międzyna
rodowej. Ono skonsoliduje państwo pol
skie, ktorego istnienie- jost konieczno dla 
bezpieczeństwa Franoji. ^Niemcy, które 
już miały nadzieję wejść w stosunki 
bezpośrednie z Bowietaml, aby rzucić 
czorwone armjo przeciw wrogowi będą 
zmuszone wyrzeo się osiągnięcia tymi 
środkami przekreślenia traktatu  wersal
skiego.

Jeśli polscy kierownicy będą umie
li wyciągnąć korzyści z tego zwycię- 
Btwa, mam pewność, żo armja bolsze
wicka w najkrótszym czasie straci wszel
kie znaczenie.

Ostry protest koalicji.
fOd własnego koresp.).

BERLIN, 20 sierpnia. Pisma 
tutejsze donoszą, że krwawe w y
padki na Górnym Śląsku skłoniły 
rząd francuski do w ystosow ania  
ostrej noty do rządu niem ieckiego.

- W nocie w ysunięta jest zła wola  
okazywana przy każdej sposobności 
przez Niem cy a zw łaszcza nieprze
strzeganie neutralności w  stosunku 
do Polski.

Echa zaburzeń w Katssstafi.
(Rozzuchwalił niem ców komendant 

wojsk koalicyjnych).
ByTOM, 20 sierpnia. (PAT.) W 

uzupełnieniu wiadomości o wczorajszych 
wypadkach w Katowicach stwierdzić na
leży ogromne rozgoryczenie ludności 
Górnego Śląska wywołane zachowaniem 
się komendanta wujak koalicyjnych, 
który mimo ogłoszonego stanu oblęże
nia wycofał się z wojskiem za miasto. 
Wyćefanie się Francuzów za miasto 
powitali Niemcy wielką rado&ią, uwa
żając jo za swoje zwycięstwo. Pomimo 
ogłoszonego etanu oblężenia o godz. 
8 wiecz. wyruszyły na miasto tysiące 
Niemców głoszących, że idą rozprawiać 
6ię z Polokami.

Napady rozpoczęła SJcharhelts- 
wahra, która rozdała broń cywilnym 
Niemcom b. wojskowym. Uzbrojeni 
Niemcy udali się do Deutacheehaus, w 
którym mieści się siedziba komitetu 
plebiscytowego. Wezwali oni Sicher- 
neitswehrę do przeprowadzenia rewizji 
w komitecie pod pretekstem, ie znaj
duje się tam broń. Kiedy personel ko
mitetu n’e dopuść'.? Sicherheitawehry do

Na uwagę korespondenta francu
skiego, że generał jest człowiekiem naj
bardziej popularnym w Polsce i że 
wszyscy uważają go* za zbawcę War
szawy, szef sztabu generalnego marszał
ka Focha z ożywieniem odpowiedział: 

Niema w tem ani słowa prawdy. 
Proszę pana o natychmiastowe objaś* 
nlenie opinii publicznej w tej ważnej 
sprawie*. To zwycięstwo, które jest 
powodem wielkiego święta w Warsza
wie, jest zwycięstwem połsklem, prze
widujące operacje wojskowe zostały wy
konane przez generałów polskich na 
zasadzie polskiego planu operacyjnego. 
Moja roła, Jako też rola francuskich 
misji ograniczyła się do wypełnienia 
kilku braków w szczegółach wykonania. 
Współpracowaliśmy z największą chęcią 
w tym zadaniu. Nic ponadto. To bo
haterski naród polski â m siebie ura
tował. Francja ma dosyś własnej chwały 
wojskowe), aby nie robić co do niej 
należy przyjacielskiej Polsce.

«-----o-----•

gmachu tłum przypuścił szturm. Pra-r 
cownlcy komitetu zmuszeni byli użyć 
broni.

W ciągu 2 godzin odzywała się 
strzelanina z rewolwerów, karabinów i 
granatów ręcznych. Niemcy wdarli się 
do restauracji na parterze, oblali sprzęty 
eterem i benzyną i podłożyli.ogień. Na ‘ 
piętro zsś rzucili zapalone wiechcie :• 
słomy. Gdy płomienie dosięgły wszyst-,̂  
kich pięter, a obrońcom wyczerpała się 
amunicja musieli się poddać. Tylko 
niektórym udało się zbiec. Ci którzy 
dostali się w ręce Niemców zostali w 
okropny sposób pokaleczeni. 3 zabito 
na miejscu. Kliku dogorywa w wię
zieniu. Jednego z polaków, przy którym 
znaleziono broń Slcherheitswehra roz
strzelała. Dr. Jariyka przewodniczącego 
komitetu okropnie pob.to. Tłum, który 
się wdarł do komitetu zdemolował cało 
urządzenia i zniszczył akia.

Franmkio pogstswis wojanna 
' w Katswieacfe.
(Od własnego koresp.).

WARSZAWA 20 sierpnia. -Do
wiadujemy s i ę . tu z Katowic, że sil
ne oddziały francuskie obsadziły u- 
lice Katowic przy pomocy karabi
nów m aszynowych i samochodów  
pancernych. W południowej części 
m iasta wykopano rowy strzeleckie. 
Ruch kolejowy z Katowic w strzy
mano. Kawalerja francuska usuw a  
tłumy demonstrantów z ulic.

Ba znsk protestu.
BYTOM 20 sierpnia. (PAT). Dziś 

rozpoczął się na całym Górnym Śląsku 
generalny strajk robotników polskich na 
znak protestu przeciw gwałtom niemiec
kim w KatowioacH "

Belgja neulrslaa.
BRUKSELA, 20-go sierpnia. (PAT) 

H avas—Rada ministrów postanowiła, żo 
Belgja zachowa neutralność w sporze 
rosyjsko-polskim do czasu podjęcia ro
kowań pokojowych.

0 ukaranie kaprzy wsirżfaającycli 
transporty dla Pshki.

WIEDEŃ, 19 sierpnia (PAT). 
„Telegraphen Compagnie* podaje z 
Paryża: Rząd francuski w ystosow ał 
do rządu niem ieckiego notę, w  któ
rej rząda ukarania kolejarzy, któ
rzy zatrzymali pociągi kolejowe z 
materjałem wojennym dla Polski. 
Pruski m inister spraw w ewnętrznych  
w ystosow ał do ambasady francuskiej 
pismo z wyrażeniem ubolewania z 
powodu zajść, ktÓFo pociągnęły za 
sobą ofiary.

Zgsda franks»amgrykan3?ia w sprawia 
konfliktu wsciisdiiiep.

LJON, 20 sierpnia (PAT) Radio. 
Według informacji z Waszynjtonu ogło
szonych przez prasę francuską sikretarz 

Stanów Zjednoczonych do spraw zagra
nicznych oświadczył, że nota Miiieranda 
do rządu w Waszyngtonie wasatuie zu
pełną zgodę istniejącą pomiędzy Francją 
a Ameryką w sprawie konfliktu rosyjsko- 
polskiego. My mamy .oświadczył Colby 
te same punkty widzenia co rząd fran
cuski w kwestji rosyjsko-polskiej i od
nośnie do sprawy uznania rządu gen. 
Wrangla. Sądzę, że róini-ca zapatrywań 
między Waszyngtonem a Paryżom nia 
jest wcale różnicą co do samoj Warsza
wy ale raczej różnicą wynikającą z po
wodu odmiennej polityki przyznawanej 
wobec polityki bolszewickiej.

Przynusrze przselw W f t m
NAUEN, 20 sierpnia. (PAT) Radjo. 

Dzienniki wiedeńskie donoszą o zawar
ciu przymierza obronnego między Gzo- 
chami, Jugosłowacją, Rumunją 1 Aus*rją, 
skierowanego przeciwko węgierskim za
rządzeniom do odzyskania granic po- - 
przednich.

Główmym organizatorem tej polity
ki nowej jest czeski minister, spraw 
zagranicznych dr. Benesz, który agito
wał za przymierzem w Belgradzio i Bu
kareszcie, a obecnie zamierza przystą
pić w Wiedniu do układów zd-rem  Ren- 
nerem.

t a n ja  a Węgry.
PARYŻ, 20 sierpnia (PAT). H*vas. 

Dzięki rządowi francuskiemu do którego 
zwrócił się Taicejonescu z prośbą o in
terwencję rządu budapeszteńskiego zo* 
stały podjęte normalno stosunki między 
Węgratni o Rumunją. Oba rządy 
wymienią przedstawicieli dyplomatycz
nych.

Reforma refna na i^grzech*
BUDAPESZT, 20 sierpnia. (FAT) 

Węg. B. A. donesi: Projekt reformy rol
nej, zniesiony przez ministra rolnictwa, 
ma charakter następujący: Uprawnieni 
do korzystania z ziemi są przedewazy- 
stkiem robotnicy rolni i włoscjaoio ma
łorolni, uprzywilejowanymi są inwalidzi 
wojenni, sieroty wojenno i właściciela 
medali waleczności. Wykluczeni są od 
brania udziału w reformie: skazani za 
zbrodnię przeciwko państwu. Dobra a.? 
parcelację uzyska państwo w drodz* 
wolnego handlu lub pierwokupu. W pierw
szej linji wykupiono będą dobra nabyt( 
podczas wojny, następnie dobra skaza
nych przez zbrodnię przeciwko p a ń s t w »

Lokomotywy niefiiißßkia tlia Rasjł.
NAUEN 20 sierpnia. (PAT)- Radjo. 

Przebywający w Berlinio szef rosyjftkiei 
komunikacji Łomanosow oświadczył 
przedstawicielom prasy, żo zamierz* za« 
wrzeć układ z przamysłem niemieckim 
w sprawie dostawy lokomotyw jako też 
innych materjałów technicznych. R')3ja 
potrzebuje 5000 lokomotyw. Dopdfci jej 
stosunki transportowe nio polepwą si*, 
nio można myśleć o żadjiToh transpor
tach. Łomanosow wyraził nadzieję, f.a 
układ o dostawie lokomotyw będaie 
wstępem do ¡ożywionych niemiecko-ro- 
syjskich stosunków gospodarczych.

Rozpoczęcie rokowań rozejmowych,
(Od własnego koresp.).

WARSZAWA. .20 sierpnia. Z Wied
nia donoszą, ie pisma tutejsze ogła
szają następująco radjo z Moskwy, da
towane dnia 19 b. m :

Dnia 17 sierpn a zostały otwarte 
rokowania rosyjsko-połs lie w Mińs«u. 
Przewodniczy ukraiński delegat sowiecki 
Daniszczuk. W mowie powitalnej wy 
kaz»ł on, że Rosja pragnie pokoju z 
Polskę.' Poprzednie rozbicie tych usi
łowań zmusiło Rosję do chwycenia za 
broń. Rząd sowiecki jednał, pragnie 
teraz jak poprzednio porozumienia i 
nigdy nio miał zamiarów zdobywczych, 
Ri.ąd sowiecki domaga się jednak praw

dziwych rękojmi l przyrzeczeń ze strony 
Rzeczypospolitej Polskiej, ża wstrzyma 
się ono od wszelkich prób zdobywczych 
i odda się pracy pokojowej.

Przy u.ładach pokojowych rząd 
sowiecki kierować się b^ćzie uczuciem 
braterstwa, wobec pracującego ludu pol- 
ękiego l dążyć będzie do ¿.worienia i* 
przyjaznych i trwałych stosunków z 
Polską. Rząd sowiecki spodziewa się, 
ie polacy przybyli do M ńska, aby zre
zygnować ze swej polityki zdobywczej 
i że Polska zaniecha usiłowań prze
szkadzania pokojowej pracy Rosji so
wieckiej i sowieckiej Ukrainy.

^ w t h — w n y  wi—  m »■ u iii ml ■■.i j«ai«-iaTHfiw pyg? — '¿Tnir rai'»aMwnfnin«M»iMn

Na Górnym SIąsHu.
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Wieści 2 Warszawy,
(Od własnego koresp.).

F c d n ć ż  p r e m j a r s i .
Prezydent Ministrów, Witos, wyje-

{bal do 5iad!e.c, a następnie wyjedzie za 
Jlka dni do Mafopols i.
F r a j d a  o css^ p ien iu  g en .

Latint&a.
Wiadomość o uatqpleniu generała 

f.»iinika za stanowiska gubernatora wo
jennego była nieścisła. Gen. Minkiewicz 
mianowany 20 i tal tylko zastępcą gen. 
Latinika, który jest jednocześnie do- 
wódzcą na froncie.

Do G dańsha.
Wiceminister spraw zagr. Dąbrow

ski wyjechał w townrzystwie p. Pawlt 
kows ieyo w woinyc!) sprawach 
Cd dr aka. ,

do

R ę k o d z ie ła  a  C3 .:r sz n © le -
Przed niedawnym czasem wydało 

ministerstwo przpmysla i handln pracę 
sti iystyczn̂  ini. Wacława Hauszylda p. t. 
„Rzenyosła warszawskie w liczbach". Pra
ca ta umożliwia nam poznanie stanu rę
kodzielnictwa warszawskiego. Autor uwzglę
dnia 40 zawodów, w których pracowało 
2673 majstrów, 4954 czeladników, 1476 
uczniów, czyli razem 9103* rękodzielników. 
W tej liczbie pierwsze miesce zajmują 
szewcy, których naliczono 3021, C*yli trze
cią część wszystkich rękodzielników War
szawy, następnie idą cukiernicy (1104), 
krawcy (470), ślusarze, puszbarze, ostnpe- 
xi*. i gwoi ‘darze (414), polarze (330), 
rzeiiiicy (¡¿83), piekarze (247), stolarze 
(225) 1 t. d.

Ja’i widzimy więc, najwięcej jest w 
Warszawie szewców i cukierników. Jeśii 
wcźailemy pod uwagę liczbę i.czniów, to

zobaczymy, ii najwięcej acznióv garnie 
3>ę obecnie w Warszawie do szewstwa 
(439), następnie do ślusarstwa (278). do 
cukiernictwa (260X do p<ekarstwa (135), 
do krawiectwa (100). W 19 zawodach rę
kodzielniczych nie ma zupełnie uczniów, 
w 14 zaś zawodach liczba oczn’ów nie 
przekracza po 10 w jednym. Jeśli wre
szcie porównamy liczbę majstrów, czelad
ników i uczniów, to uderzy nas szczegół 
ten, iż dopiero co na drugiego majstra 
przypada jeden uczeń, czyli ta wielu maj
strów pracuje zupełnie bez uczniów. Ude
rzającą Jest wrycie liczba czeladników 
szewcklch, których jest 1 i 1800 na 4954 
czeladników wszystkich zawodów ręko
dzielniczych. Cechów rękodzielniczych w 
Warszawce lest 49.

H u ss w c*oi*aj<ił)i O łd a U it
UJJtEwy .aajriy.

Wczoraj po południu wydaliśmy 
dodatek nedzwyczajny o sukcesach armji 
naszej. Dodatek byl rozchwytywany.

K om unikat.
Ninieje*ym komonlkoję B*. Kole

gom P. Z. Z. Szewców 1 Kamasznlków, 
6e założyliśmy pracownią obuwia przy 
uL Przojand Nr. 68 i uprzejmie prosimy
o zgłaszanie się do praoy pod wska
zanym adresem.

Za zarżąd LEON MAJEWSKI
•-----o-----•

2435—8

O G Ł O S Z E N I A  Z W Y C Z A J N E ;

poczicie egzaminów w polskie!] szkołach średnich.
flazv«*a  szkoły Adro3 Szkoły

' _

Godz.
przyjęć Pccząlak epmlntiw

8-o Ul. Gimnazjum
Heleny Miklaszewskiej

ul. S ien k iew icza  
N r. 61 5— 7 w iecz . 26 s ie rp n ia  o godz. 8 i pół

8-o kl. gimnazjum
im. El. Orzeszkową]

Aleje K ościuszki 
N r. 21 10— 1 26 s ie rp n ia  o godz. 8 i pól

Państwow a Szkofa Handlowa 
Żftń^ka

ul. C e g ie ln ia n a  
Nr. 70 10— 1 począ tek  le k c ji 26 s ie rp n ia  

o godz. 8

8-o kl.'gimnazjum  
Z. P sk ow sk iej i W. M acińsk iej

ul. Wólczańska 
Nr. 55 11— 2 26 s ie rp ia  o godz. 9

8-o kl. gimnazjum
daniny Prysew iczów ny

ul. S ien k ie w ic z a  
Nr. 85 1— 3 26 s ie rp n ia  o godz. 9

8-o  t<!. gimnazjum
Stanisław y Rajskiej

ul. Sienkiewicza  
Nr. 37. 8— 10 26 s ie rp n ia  o godz. 9

6-o 1;J. gimnazjum
Lm yny Siennickiej

ul. P io trk o w sk a  
N r. 157 1 0 - 2 26 s ie rp n ia  o godz. 9

8-o kl. gimnazjum
R. Sobolewskiej ul. Długa N r. 90 10— 1 20 s ie rp n ia  o godz; 9

8 -  kl. Sikola Handlowa Żańska 
C. W aszczyńskiej ul. Zielona N r. 15 10— 12 26 s ie rp n ia  o godz. 9

Pr i'gimnazjum
II. Cholewie ki ej

ul. Piotrkowska  
Nr. 120

od 24 sierpnia 
od godz. 1 0 — 5 29 s ie rp n ia  o godz. 9

I’i' mnazjum
'■i. 11 ’n-^-nównY

ul. Piotrkowska 
Nr. 209 10— 12 26 s ie rp n ia  o godz. 9

Ci 11 ••..lim fa iU tw ow e  
im. M. Kopernika.

ul. Nowo-Cegieiniana  
Nr. 9. 11— 1 28 s ie rp n ia  o godz. 8 i pół

S/,k< ia Realna z Wydz. Handlowym 
Zsrrom. Kupców m. Łodzi nl. Dielna Nr. 58 11—2 w  gmachi. gimuazjeta żeńskiego * 

ul. Wóiozańska 55 
23. alerptiia o godr. i  no poł.

Szk< la Realna
T. P. Śr. W. H. Dyr. TC. W iśniewski ul. Dzielna N r. 50a 10— 12

W lOKala [lmn K. Tomaszewski«*« 
Ogrodowa 26 

26 *i«rpn|ii o ec *̂. 2

Gimnazjum Miejskie ul. Sienkiew icza  
Nr. 44 10— 12 26 s ie rp n ia

Gimnazjum
B. Brauna ul. Dzielna N r. 51 23 i 24 sierpnia 

9 — 12
w gmachu gimnazjum MtgaliioweJ 

\\achodn>< 02 
36 aierpnia o godz. 2 po rot.

Gimnazjum Tow. Oświata ul. P lacow a Nr. 13 10 i pół— 1 26 s ie rp n ia
Gimnazjum K. Tomaszewskiego ul. Ogrodowa Nr. 26 10— 12 24 s ie rp n ia
Gimnazjum A. Zimowskiego ul. Targowa Nr. 63 10— 1 26 s ie rp n ia  o godz. 9
6 kl. Szkoła Handlowa
T-wa S/erz: nia Wiedzy Handlowej ul. D łu g a  Nr. 45. 10— 12 20 s ie rp n ia  o godz. 9

Szkoła koedukacyjna M. Zarzyckiej j ul. Sienkiew icza  
Nr. 31 . CO 1 IN

O 28 s ie rp n ia

Ogłoszenia drobne. T iorenbua M otel zaprubił pasr-
, , _________________________ _ _  XJ p o rt niemiecki. w y d a n r  w__________ _________ _ p o rt niem iseki, w y d a « r  -

i V.? upujo m eble, Łodzi i kartę r o ^ s t r ^ r y « *  26»r,-8
m dywany, vu -  - .  -  . 

derobę, fu tra , bieliznę 1 r6fa*
t p ^ ę iy  domowe, płace najlopiej.“ 1"/ v **ł r 1”“ '' j *
Wólczańska 43. m. G. C hrzanow ie«

F i id m e a  D v t o Jr a  z a g u b iła  p a s z 
p o rt n ie m ie c k i , w y d a n y  w  Ł '>-

2 6 9 4 - 8

do fabryki wozów do Małopolski. Zdolni fa
chowcy, wolni od wojskowości, mogą się  
zgłaszać do Oddziału Państw ow ego Urzędu 
Pośrednictwa Pracy i Op. n. Wych. w  ŁODZI,

A l .  I C o ś c i u s & i i i  l is * . S s
gdr.Ie również podano będą warunki ; ła u y «

A buuetka Goiaiafca pr*yjmu)a Arsczyk Jakób zagrabił karti —
^•zam ówienia ul. Kflińaklego U  węfrfown, wydana w R"mltec ere l f c Z ____________

A. M ^ w r s r K  « a s r s ^ r ?
i ' Z T  "• “ • a s r s i f S W 1;  ' $ £ :
w c i< c ,B * f i  n ie m ie c k ie j .  K t o b y  w l e d / l a ł
■ f t y ł a  J a n  z a g u b ił  k w i t  w y d a n y  c o j  0 n l f  j p r o s ię  z a w ia d o m  i  J .  
x/ aA M r p k w i r o w i n i .  » > .  L e a z c a y ń a z i .g o ,  n L  D łu g a  »  14 0 .od zarekwirowania woau 
J* 40. 2703-8

6-0 klas. Szkoła Handlowa
Łódzkiego Towarzystwa 

Szerzenia Wiedzy Handlowej
ul. G d a ń s k a  ( ¡ S ł u g a )  4 3 .

zaw ia d am ia , że eg zam in y  w stę p n e  i p o p ra w 
kow e rozpoczną s ię  w e  w to re k  24 B ierpnia, 
le k c je  zaś  w  p o n ied z ia łek  80 s ie rp n ia  r. b.

P o d a n ia  przyjm uj©  k a n c e la r ja  Szkoły co
dzienn ie  od godz, 10 do 1-ej w  po łudn ie.

A bso lw en c i Szkoły k o rz y s ta ją  z p ra w  
n a ró w n i z w y c h o w a ń c a m i szkól p ań s tw o w y ch .

Dyrektor Szkoły: K a n a a n  TTui:n.

© z e
zużyte, ołów i motał kupujemy.

P łac im y  n a jw y ższe  ceny, adm . „PR A C Y “, 
P rz e ja z d  N r. 8, od 10— 12 i  od 0— 7.

a ta r e , r ó w n ie ż  s t a r o  z ł o t o ' fre a -  
p u l ę  1 p ła c ę  d ro że j n i 4. w a z ę d z ie  
t y l k o  n a  r . o n f i t a n t y n a t « o x i * j  

K r .  2 0 ,  le w a  o f i c y n a  p a r t e r  

N A D K Y U 2 E I Y .

Proszę się przekonać.

2704 -8

L ^ k a r s c - d e m y s S a

P, Żytnicka
p o w ró c ili

Konstantynowska 9.

Tendrzejczak Jakób zaguoił pałz- 
“  I ort niem iecki, w y d an y  w 
gm nie D bre). 2718—3

TTupnją w yereski, odpadki od 
vrłosrtw, p łacę dobre esay. — 

A. W iener, N jw o -C esie ln lan *  7 .  
_______________________ 2 7 0 2 -1 0

Kole Anna z ^ i b i ł a  paszport ro 
syjski, w ydany w  T raeb ien ia .

___________ ___________ 2 7 0 7 -3
T Tlejnefer M oslek zagnbif!eg>iy" 

maeję ch lubow ł, w ydaną w 
Łodzi,___________________ 2013—1
TZornaś W incenty zagubił kartę 

w ęg lo w ą , w ydaną w koope- 
r a iy w y  ś'nsT»l{lel.______ 271^—1

K apaJ? ożywano meble, garde
robę, bieliznę, fu t1-«, dyma

ny, m aszyny d1) rzjr.ls, płace n*j- 
w y * sre  ceny. W elnreich, ul. Be- 
ne ^ y ł t '  19. fro-'t sklfp. 2 3 7 1 — 3 0  

n ic z y k  Bronisław« zagubiła p a - 
«^port niem iecki, wyd, nv w

W o li Ś w in ic k ie j .____________ 2 6 3 9 - 3

A le jn iczak  N atalja  zeprublla pa- 
”  szport n^eTtlecki, w ydany z 
gm iny Poddębice, pow. Łęczycki,
________________________ 2725— 3

■potrzebna słnfc^ca do prow%dze- 
nla »amodrleliiego (r^apodjr- 

stw a. ul. Plo r'<owak# i*  259 — 
Skład a p tc z n y . 27 11 —2

zaraz człowiek do kusi
dla rozwózk! icnKuifuti?

Zgłaszać eiQ w godilnaoh 
od 9 rano do 12 1 od 8 po poł. 
do 7 wiecz. ul. Nawrot 88.

P otrzebne b ieliln ierk i do szyci* 
wolskowe) b le lli .iy , n t  w l.|-  

s e n .  P j Q ? t k o w t |< a  ‘ . '9  Ł i .K n r t1.

Po.ak J ó z j f  r.f.-iibił p:*a*yrt ro* 
ay U il, w ydany  w ,vminl« 

Brójca.__________________ 1

E
;jtaj J n i j a  «biła. 1

B ie w le c it l, wyduny w  i.o < lzl.
2 7 -3 - 8

p a t a ]  Leok.adja zagahila p:**- 
■Ł* port niem iecki, wydar.y w  
Łodzi.___________________ 27-8—3

8 Karbonxiev/icz M aria zagubiła 
pzszport niemleoki, w ydany w 

Lod/i. 270̂ —9
W aiiń.kił M arta zagubił)
^  po rt polski, w ydany  w t.Acka 

________________ 2 7 1 7 -3
Wtałiak U oie-U w  Zagubił â rlę 
^  rejestracyjną, w ydaną w Ł o
dzi. 2 7 2 0 -3

17*911191
M skie od 1650 murek, dziecinne 
od 200 mk., paltka ohłopięce i 
panień kle od 125 »W. ubraa'a 
ze sztucznej lk»clny * 0, obuwie, 
kurtki, spodnie, k o ln ie ,  kalesoNji, 
tow ary łokolowe «»» t«n!li* | p>- 
leca chrześcijańska sk ładn ica  to 
w arow a pod fii mą „Ja !* m a t* k  
•Ł orta jh i* , F lo trkow ak ' Ars i i .  I  
piętro, front. 2:il7—5
K / \ A  m aiek r a  rody. Zagu- 
0 \J U  biono portm onetkę i  o* 
hrr,eiką i sygnet z m ouognm tffl 
S. ii . Łaskawy znalazca znch « 
odńieśd do adm inistracji „Praca*.27K-2

za s ta r e  ró w n ież  zło te  zęby ptacę 1 
drożgj n iż w szędzie , tylko na 

K onstantynow sk iej Kr. 2(3,
lewa ofloyna, parter.

HADRYCZSY

W ydav rn v. Okrfjp" T2i>c;:ono w drukarni ,Praca*. Przejazd 8. Redaktor odpowiedzialny LUDWIK WASZKIK'v i07.


